
G A Z E T A  W A R S Z A W S K A  

w  S o b o t ę  u n i a  20.  K w i e t n i a  r o k u  1 7 7 6 .  

—    '' ſ— t i r '

Z  W arfzawy d. 20. Kwietnia, życie ,  na  lep ſzy  i wieczny" 
Ieyrtić Pani Anna z Sivi-  ż y w o t  z am ien i ła .  P ogrze -  

dzińfkich Wodzińfka, Pcdko- biona ieft dnia 18- tegoż  
m o rz y n a  L iw /ko ,  doczeka- miefiąca w Kościele W T rby-  
w ſzy  iię pięknego aż do lat cy pom ien ionych  tu te y ſz y c h  
77- wieku, i m i łe y  iz godne- P an ie n  Z ak o n n y c h  ;  gdzie 
go ſwego w Duchow nym i Im ć Z i ą d z  Wodzińjki Bi/kup 
Świeckim Stanie  Potomftwa Smoleńſki p rzy  ſp iewaniu  Bi- 
pociechy , Wdową lat 20. ſkupirn Obrządkiem M ſzy  S. 
p r z e ź y w ſz y  , a oſtatek dni i odprawieniu w p rzy tom no-  
lwoich na przygotowaniu  ſię ści Pańftwa i Famil i i  Wielkie­
go dobrey śmierci w tu tey -  go Konduktu , oftatnią rodzo- 
ſz y m  W  W: PP: Brygitek Kia- ney  ſw ey  S try ience  oddał 
ſ z tó rz e  przepędziw ſzy ,  dnia uflugę,
16. tego mieſ iąca,doczeſne to



Z  F R A N C Y  I. w Collegium de Harcourt mie-
Z  Werſalu dn ias? .  Marca, ſzkaiący odprawowali :  ci al- 

Kalkula torowie  nafi, na i o  bowiem u c z y n iw ſz y  m iędzy  
mi l l ionow  nal iczyl i ,  które do ſobą p i e n i ę ż n ą  /kładkę, w ie -  
Skarbu przybyły ,  z n o w o - u -  lu nędznych  w ięźn iów  za  
c z y n i o n e y  Dworu K ró lew - długi ofadzanych wykupili ,  i 
fkiego re fo rm y .  M in i f te r  tę  ludzkości i Chrześc iań-  
naſz  W o i e n n y  Hrabia d e S .  fk iey  miłości zdobycz, r aze m  
Germain z n o w u  ciężko od- z ſobą w Proceffyi rWey pro- 
padł, k tóremu przeto  razy 5. wadzil i ,  
k rew  pu ſzczono : mówią te -  Z  A N G L I I ,  
r az  ż e  fię ma cużkolwiek le -  Z  Londynu dnia 26. Marca.  
p iey ,  ie ſzcze  iednak o ftanie Król jitić n o w y m  Edyktem 
zdrow ia  iego nie  ie ſ teśm y n azn a c z o n y  d aw niey  dla tych 
beſpieczni.  . _ wfzyftkich podarunek,  coby-

Z  Paryża dnia 2 8 • Marca, fię dobrowolnie  do flużby na  
Jubileuſz  tu  r o z p o c z ę ty , F lo tę  ofiarowali p rzed 30.  

z  w ięk ſzą  n i i e ś m y  fię ſpo- dn iem  K w i e tn i a  , t e r a z  po- 
dziewali  odprawuie fię m n o ż y ł  tak, iż nadto ie ſzcze  
gorliwością . Uftawiczne pra- każdemu iuż  w praw io n em u  
wie, po ulicach widziemy Pro- do w o y n y  maytkowi po 3, a 
ceffye, Kościoły w y zn aczo n e  now o^zaciąźnemu po 2. F: S: 
obchodzące. Do Katedralne- dodano będzie ; wiek na tę  
go tu tey lzego  dość wielkiego ſtuźbę od 18. do 50. lat ieft 
Kościo ła ,doci ſnąc fię nie  mo- n azn a c z o n y ,  
z n a ;  a po ulicach war tę  roz-  Dnia 22. Marca, Magil łra t 
f law ić  mufiano, żeby  dla tło- Londyńfki na o t r z y m a n e y  u 
ku  wielkiego ludzi,  od kare t  Króla Imci audyency i  podał 
r tie izezęście  iakie n ie  trafiło- ſupplikę. , w którey w yraz i -  
jię. X i ę ź n y  krwi Króle- w ſzy  d o k ła d n ie : iako docho- 
w ikiey ,  po obiedzie , każda dow z n a c z n ie  ubywa,długów 
oſobno, w yznaczone  Kościo- zaś Narodowych i uciążl i  wo­
ły  odwiedzaią. M iędzy  wſzy-  ści z podatkow co raz przy-  
ftkiemi Proceffyami, naybar-  bywa ; i r zó d ła  dochodow 
z i e y  nas  zbudowała ta , któ- ſkarbowych , fundament  fa­
r ą  tu teyf i  K onw ik torow ie  bryk i haudlu, ba i  k redyt  Na-



rodu uftaie 5 krew oby watel- 
fka fię leie,  a żadney  to ftro- 
n y  n ie  w zruſza  i n i e p rz e w i ­
dz ianych  być m oże  ſkutkow 
podnie tą  ; toź  dopiero pokor­
n ie  P: M: upra ſza ł ,  aby nie  
zaw ik łany tn  (posobem raczy ł  
of ta tecznie  oświadczyć, n im 
ie ſzcz e  zb royna  ręka wyi- 
dzie  woli iego popierać, pod 
iak iem i  kondycyami Kroi z  
P a r l a m e n te m  fwoim Oſadom 
przychy l ić  fię do T ro n u  i 
O y c z y z n y  p o z w o l i ; a i e  do­
piero, ſprawiedliwych kondy- 
cyi odrzucenie ,  od plamy po­
gnęb ian ia  rodakow Naród w 
oczach świata całego zafłoni,  
lud zaś Maieftatowi w ie rny  
gorliwie.y ſię zapali do pot łu- 
m ien ia  f t ro n y ,  którą będzie 
mógł źa b un tow n ic zą  oſą- 
dzić. Odpowiedź na te fup- 
plikę  dana , zawierała uża le ­
n i e  Nayiaś: Pana1 nad zacię­
tością poddanych fwoich iuż 
do tego ſtopnia uroſią,  iż  ze  
śrzodkow przedsięwziętych 
odmienić cożkolwiek , n ie  
r z e c z  by była.

Z  W Ł 0  C H.
Z  Neapolu dnia 23. Marca.

W z ię ty c h  w areſzt Farma- 
zpńoi& \?,)/i nnyściśley na oku 
każdego z oſobna maiąć t r z y ­
mają , i  p iln ie  examifiują . Bez

wątpienia  w dawne ſwe oni 
wymówki uwiną  fię,  iż wca­
le nic takiego w ich Sekcie 
niernaſz, coby było p r z e c i w ­
ko Religii ,  przec iwkoZwierz*  
chności , przeciwko obycza­
jom Src. Ale im w ierzyć  pe­
wnie n ie  będą,i pytać zawſze  
n ieprzef taną : do czego tyle  
ta iem nic?  tyle fekretow.?i ty ­
le przyfiąg, ieże l i  ich r zec zy  
ſą wcale oboję tne  '4 z kąd też  
tak wielkie  do r z e c z y  oboję­
tnych  przy w iązan ie  , że  lie 
od nich,  ani Duchow ney ,  an i  
Swieckiey  W ładzy  choćby 
n ay ſu ro w lz y m  z a k a z e m ,  0- 
derwać n ie  chcą?  M ówią ,  i ż  
Kryminał n eij R o ty  K o n ſy 1 i a rz ,  
um yś ln ie  zaczaſu z  ż o ł n i e ­
rzami do owey ich L o ż y  po-' 
ſ p i e ſ z y ł , gdy tylko tam  No-j 
wicyuſza  iednego w m ałey  
gromadzie  przyimowan-o ; 
gdyby albowiem p o ź n ie y ſz ą  
porą był p r z y b y ł ,  tak obfity 
z wielkich n a w e t  ryb połow 
tam zna laz łby ,  ż e  n ie  łacno 
um ia łby  Sieciami. ſ ^ e m i  
wſzyftk ich zaga rnąć .  Y to to 
ieft ,  co przymufi ło  Króla do 
fur owego pod wina Obrażone­
go Mai cft atu na tę  Sektę wło­
żonego  z a k a z u , i i  ona w tu- 
t e y ſzy m  Mieście wielką li­
czbę  L o z  ſwoicb nadziała -



w ſzy  , nayp ierwfze  prawie  
Famil ie  na ſze  z b a ła m u c i ła : 
p rze toź  na m n ie y ſz y c h  chcia­
no (w y c ią g n o w ſz y  naprzód 
z  nich wſzyftkie  ſkrytóści i 
ta iem n ice  )  ukazać kary ſu- 
n r e ^ v . ź e b y  tym  cza ſem ka­
lali fię i vYyźfi. W ſ z a k ie  i 
ci, co te ra z  w fiatkę wpadli, 
n ie  ſą bez hadzie i  pofolgo­
wania  ſurowości karypponie-  
w aź  zaga rn iany  ieft z  n i e m i  
r azem  C y ru l^ c X ią ż ę c ia  cle la 
Pouille, dobrze k r ó lo w i  Imci  
z n a io m y  i w talkach zoftaią- 
cy : azali  więc on ſw ym  kre­
dytem, dla fiebie i dla n ich,  
w tey gęftey ſieci nie  potrafi 
u cz y n ić  incyzy .

Od Stanu Papieſnicgo dnia 
27. Marca. T e r a z  można w i­
dzieć p r z y c z y n ę ,  dla k tó rey  
Król. Im ć  Prujki chciał z a ­
t rzy m ać  j e z u i tó w  w ſwych 
Pańftwach. Nie  u c z y n i ł  to 
z p rzy w iąz an ia  do Jezuickiego 
Z akonu ,  iako Zakonu ; ale 
ź e  widzia ł w n im  Obywate-  
lów p o ż y teczn y ch ;  m niey  o 
to dbaiąc, czy fię oni n a z y ­
wać- maią  Iezuitami , czy  
Swieckiemi Kapłanami. Znać 
to zR eprezen tacy i  im ien iem  
te g o ż  M onarchy  Dworowi 
Rzymſkiemu u cźy n io n e y j  k tó­
ra  w publicznych iuż piſmach

JfJofkich i  Francufkich ieft 
wydrukowana.  T re ść  iey  ieft 
takow a:  ,,

,, Król Im ć  Prufki, iak od
,., zam ierzonego raz  fobie ce-
,, lu odftąpić n ie  m o ż e  , tak 
,, chce iaw n ie  pokazaćy iż  
,, ſzukaiąc  dobra i poży tku  
, ,  Pańftw ſwoich, nic n ie  żą-  
„  d a , coby p rz e c iw n e  było 
, , Dworowi Rzymfkicnu, a n i  
,, chce mieſ^ać owę harmo- 
,., n ią ,  w którey zoſ ta ie  ten -  
,, źe  Rzymfki Dwór z i n n e m i  
,, Dworami K ato l ick iem u 0 - 
, r pew nia  więc Oyca S . , iż  

, z a t r z y m u ią c  w gromadzie  
T, Jezuitów po ſwych Pań-. 
„  ſtwach^ n ie  myśli  u t r z y -  
,, m yw ać ich Zakon,  ale ra- 

czey  właſny,  a ten  nader 
t wielki Pańftw ſwoich po- 

ży tek .  Co ia śn iey  tak fię 
rf wykłada :
, Każdego M onarchy  nay-  

„  pitn ieyſza p o w in n a  być 
, myśl o tym ,  aby młódź Na­
rodów była dobrze wychowa 
na. Samo tylko a lbowiem  

„  dobre w y c h o w a n ie ,  do za-  
,, chowania praw ſposobi. 
, .Próżno albowiem pifzesz by 
, ’ naylep ſze  prawa dla tych  
,, ludzi , którycheś z młodu 
,, ź le  wychował.

Rejzta w  Suplemencie.



S U P L E T

B O  G A Z E T Y  W A R S Z A W S K I E T

'W S o b o t ę  dnia .  20. K w i e t n i a  . roku  1 7 76 .1

Rcſzta Oświadczenia Króla Imci PrufŁiego.

,, W  takim P ań f tw ie ,  iakie ieft Pnijkie , gdzie  ty le  
odmiennych i różnych ieft  Religii y r ó ż n e  t e ż  konie -  
r z n ie  trzeba układać planty- do w ychow ania  młodzi .  
W  tym zaś Pańftwie -(łącząc Stare z  N aw em  i Prujami)  
Katolickiey Religii  Obywatefów liczy fię w ięcey  n i ż  
półtora m i l l iona i  Ma łaź  by to była bagatela,  gdyby o 
tych tak l icznych  Katolikach, Monarcha Prufki, wcale 
z a p o m n ia ł , an i  im poży teczn y ch  N auczycie lów n ie -  

.opa t rzy ł  ?
Przetoż ,  chociaż Zakon Soc: f f E S U i e R  zn ie f iony ,  

iednakźe  Król Im ć  Prufki c h ce , ż eby  to Zakonu  tego  
zn ie f ien ie ,  nic n ie  przeſzkadzało ,  an i  p rze ryw ało  n a ­
wet ,  iprawownnia Iczuiłom Pruſkirfi u rzędów  tych,  k tó ­
re dotychczas tam chwalebnie  zaw fze  ſp raw ow ali j  
ćwicząc pilnie fwą m łodzież ,  nie ty lk o  w pobożności ,  
ale też i w naukach , m ianow ic ie  u t r zy m u iąc  zaw fze  
Teologią Katolicką. '

Tsgo  ie d jn ie  Król J . Pnifl.i po hzuitach  chce, a ż e b y  
w Pańſtwach iego tak na potym p raco w a l i , iak- zaw fze  
p rzed  tym pracowali, i pracuią d o t y c h c z a s ;  o re ſz tę  
zaś odmian wcale nic niedbn : iakoź ip ſzcze  raz  iak 
nayuroczyśe iey  oświadcza f ię ,  iż  n ie  obſtaie za leziii-  
tyzmem. Niech (  ile z niego ieft )  odm ien ia ją  lczuicit 
iak nazw tfiko i fok nie, tak Ufiawy ſwe i Slul y naw et  
7  a k o n n e ; aby tylko, wſzyſtkie ſwe Urzędy publiczne,  
t a k i a k  przed ty m  zawfze,  k o n ie czn ie  fprawowali.

TT • RL!



if T o ,  co fię do tychczas  rzekło ,  dolkońale  zbi jav nay- 
tf w iękſzy  z a r z u t  i p rze ſzkodę ,  któreby p rz e c iw k o jź ą -  
„  dzo t i  Króla tm c i  Prufkiego uczynić kto mógł , i z  n ie -  
„  chciano aby Zgrom adzen ie  Jezuickie b y ło :  pon ie w aż  
„  t e n  -Monarcha n ie  nalega,  an i o fu k n ie ,  ani o n a z w i -  j 
„  /ko, ani o Reguły ,  ani n a w e t  o Śluby Z a k o n n ą  Zgro-  
„  mad ze nia leśnickiego; tego tylko iedyn ie  p rag n ie ,  aby 
„  pocnienione oſoby K z e w n ę t r z n e  Urzędów ſwych ſpra- 
„  w owania  dla dobra pofpolitego m e  op u ſz c z a l i , an i  vr 
5, p rzy iz łe  n aw e t  późne  lata nie  p rzerywal i .  ,,

Reſzta potiffn. —
Z  Tan gem dnia 22. Lutego. CęTarz Marokańfki z  re -  

ay d en c y i  ſwoiey,  z k t ó r e y f i ę  nie  wychyla ,  wydał rozkaz,  
aby Mwrzyńjkit i m iędzy  górnych p ro w in cy i  woyfko li-, 
c zn e  wyftawiono , które zg rom adz iw ſzy  fię do Fedala, 
p rzec iw ko  roko ſzanom  pod Marok  i Mogador pociągnie .  
T e n ż e  Monarcha w yeiagn ione  w Tetuan do 100 ,000 .  
Cze* w: Złot;  w Sale z ł o ż y ł ,  gdzie n ie  m a ł o ' i  Anglicy 
p r z y c z y n i a j  Skarbu, kiedy za wſzelakie wie lkie  i drobne 
roga te  i n ie  rogate bydło, które z tego Por tu  do Ameryki
b i o j  , ſowicie fię o p ł a c a j .

Z  Parysa dnia 29. Marca. Mia/to S. Iean~de-Luz, n i-  
ź e y  za  bliſkie fiębie m orze  położone , zaw ſze  w n iebe-  
ſp ieczeńftw ie  zupełnego zatopienia  zoftawało.  Dla ob­
w arow an ia  go w tey  m ie rze ,  wy fta w ioną  nie  dawno m o ­
c n ą  z cioſanego kamienia  tam ę , wzdłuż  b rzegu  n iź ſze -  
go pociąg.oiono. Mocą gwałtownego ſz tu rm u  ta tam a do 
16. ſążni dnia  23. Lu tego  wywalona była, t a k ; dalece, i ż  
gdyby drugi taki  ſz tu rm  przypadł , n imby podięte za ra z  
n a  zaſ fonę onego prace pokończono,  pew nieby  to Miafto 
miało  fię obawiać , aby cale za lane  nie^było. Im ć  Pan  
Clugny Powiatu  Burdygalſkicgo I n t e n d e n t , p rzy l tawił  na 
tychmiaſ t  w ludziach i m a te rya łach  doſtatek , aby bez  
uf tanku pod rękę ſz ła  ta praca, na którey tyle  na leży .

Słychać, źe/wkrótce więcey Edyktow,u łożen ia  Hrabi’ 
de S: Germain i X  iąźęcia  de Montbarrey powychodzi.  T y m  
c za ſem  to wiadomo, że  Pu łkow nikom  wydano rozkaz ,  aby



Cię ig .  dniami prędzey,  iak żwykło  ſię dziać,, u Chorągwi' 
ſwoich naydowali .  ' 1

Z  Werſaki dnia zgsM arca,  X ię ż n e y  Ieymci Art czyi 
W -fom yślnym  c iąży  ſwey ſtanie poftępuiącey, dziś k rew  
pu ſzczono  ,' gdy ą właśnie  kołoj po łow y: t e rm in u  t e y ż e  
ciąży zoftaie.

Z  Petersburga dnia 8• Marca. Szlachta Twerſka  pra­
gnąc Impera-torowey Ieym c i  ſwoię okazać wdzięczność 
z a  te względy,  przez  które mocą Ukazu ſwoiego na dniu  
i8* Littopada w y d anego , tę  Prowincyą n ow ym  u czyn ić  
W ie lk o rząd z tw em  raćzyła ,  wyflała tuYwoich Deputa tów, 
k tó rzy  25. Lutego  do audyencyi ſwey M onarch in i  przy-  
p u ſ z c z e n i , za to świeżo  wyświadczone dobrodzieyſ two 
z ło ż y w ſz y  dzięki,  śmiel i  doprafzać fię dobrotl iwey Pani  
ſw o iey  , aby wiekopomną tey  łafiki ſwoiey pam iątkę  w 
mieście Tworze wyftawić ta m e c z n e y  Szlachcie łafkawie 
pozwoliła.  Nie tylko z  oſobliwſzą łalkawoseią famo po- 
ſelftwo tey  P rowincyi  p rzy ię la  Im pera to row a  le ym ć ,  ale. 
t e z  n a  wſzelkie  od on ey  Deputa tów p rze ło żo n e  żądania  
miłościwie  zez w o l i ła .

Z  Florenciji-dnia ig .  Marca. A rcy-X ięźn iczka  l e y m ć  
M a ry  a - Chrijtina z X iąźę c iem  Albertem de Saxe M a ł ż o n ­
k ie m  ſwoim, na famym świtaniu  dnia 16. Marca w yjecha­
ła z tąd do Rzymu ; z  kąd oboie to Xięf two do Neapolu fię 
uda î ze  dwa miel iące  , w tych miaftach zabawić myśli.
1 o Nayiaś: Pańftwo , którego na powrocie oglądania kar- 
mierny fię nadzieią  , p rzedz iw ne  dobroczynności  ſwoiey  
dowody na pamiątkę po fobie nam zoltawiło.

. Z  Londynu dnia 27. Marca. D n ia  25. w Izbie Nizſzcij, 
w z ię to  na uwagę i uchwalono propozycyą w ym agaiacą  
m nrf iey ſzen ia  podatku na domy włożonego,  który goſpo- 
darze płacić mufieli. Szedł on na w fpom oźen ie  ubogich 
j do 3. mil lionów Szterl ingów roczn ie  wynofił .  Co z n ie­
go uięto, to  uchwalonym od pfów podatkiem nagrodzić  
poftanowiono.  Chcieli n iektórzy i koty do podatku ze  
pſatni row no ziednać,  ale więkfzości .głofow o t rzym ać  nie  
mogli.  Gdy do taxowania  pſow p rzy ſz ło  , dla za ſz łe y



w  tey. .tróerze iiU agoty dta'4. miefięcy iefzcze tein punkt
sawiiotetMS.

W o y f t*  M m m k k m l e  imała do P or tów  nafzydh z a w i ­
jać, iak i lyd iać ,  ale dla u n ik n ien ia  mów A n t i -M m if te ry aL  
n e y  par ty  i, profto do ſwego dążyć  te rm inu j  -chybaby wia­
t ry  lub przypadki iaki-e p r z e c i w n e ,  onych zaw itan ia  do
nas wyciąga ły .

M in i f t e r iu m  i WJchodnich Jndyi K om pania  ftu ſzną o 
d z i e r ż a w y  tamtych  ftron troftdiwością, w ynika iącą  ztąd ,  
i ż  Francija na wyſpaeh S. Mauryciiijza i Burbońfkicyr, w iele  
zgrom adza  woyſka,to wymaga naKrólu J: n a ſ ? y m , iź  na zr> 
flonę dz ierżaw tamecznych,e ſkadtę  okrętowrozoraiać  kaze.

Według pi fan ego do Lorda Gcrmainc liftu, którego A u ­
to r  zda fię. dobrze być świadomy ſtanu AmcrykaAfticgo, z e  
wſzyftk ich  z p rz y m ie t z o n y c h  Frowlncyi  w potrzebie  fta- 
n ą ć  m oże  do boiu ludzi 42874°°  i czego taro on ſz cze -  
gu ln y m  P row incy i  każdey  fił opi ſaniem popiera i z niegó 
t ę  ſum m ę wywodzi.  Piſze t e n ż e ,  iż pod Ccin bridge  tak 
ofzanćowani ftoią Amcry kanie., źe  im 5 0 ,0 0 0 .  ludzi rady 
n i e  da; kończy zaś na ty m  p y ta n iu :  ,, lakże  w ięc Anglia, 
,, z b i e r a n ą ,  to n a ie m n ik ą w ,  to n iezgrabnych ſcłdatów 
„  zgraia , ſpodziewać fie m oże  tak w ń  łka potęgę, powſze-  
„  chnym, haftem Pro aris t f f o c i s  o ż y w io n ą  , tak łacno 
,, uchodzić ? ,, ___________ ___________________

D o n i e s i e n i e  z  W a r s z a w y  u n i a  20. K w i e t n i a  _ 1776.
Od dtuzſzcgo iak dzicſięć lat czaſu bez wiadomości odda­

lony 3 . P. Karol  GottLieb'R>manus, « cgdy będący Porucz­
nik y  Auditór pod Regiment cm I) r a g o ni i ‘J. P  Hetmana R ze -  
wuſk iego  w  Podhorro, iezeli iuz mc zyie , lub znayduia Jif 
Bezteftamentowi czyli Tcjłamcntowi u  go Naffępcy, iako bez 
tefzyfcy takowi którzy do iego pozojłałcy w  Królewcu ſub- 
f tancyieK  quocunque Capite vel-Cani 'a  iakowe prcicnſyi  
c z y n i ć  zamyślaicj.; do Szlachctncy Radu Głównego y Rczydin-  
cyonalntgo Miafta Królewca na dzień 16. fflirfąca JnaiaRo- 
ku I 7 7 6  ediSali ter  & peremptorie  yrzyyozwarii zo\io'i({.

' L it  st. Ftrb: 1776. fWandhoff.


